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Uroczysta gala, 
podczas której 
prezydent Zygmunt 
Frankiewicz przyznał 
nagrodę „Gliwickie-
go Lwa”, odbyła się 
w piątek w Gliwic-
kim Teatrze Muzycz-
nym. 

Statuetka trafiła tym razem do 
założycieli firmy Flytronic, kon-
struktorów bezzałogowego sa-
molotu zwiadowczo-patrolowego. 
„Osiągnęli duży sukces w bardzo 
krótkim czasie”- uzasadniał swój 
wybór prezydent. 

- Flytronic ma spektakularne 
osiągnięcia i to w bardzo krótkim 

czasie. Panowie, którzy zakładali 
tę firmę i ją rozwijali, osiągnęli 
bardzo dużo w dziedzinie, która 
jest trudna i wymaga wielody-
scyplinarnych badań w technolo-
giach, które nie są łatwe. Przebi-
cie się z takim produktem, jakim 
jest samolot bezzałogowy, na 
rynku gdzie dominuje technologia 
amerykańska i izraelska, jest na-
prawdę ciężkim zadaniem. I ten 
polski produkt się przebił - mówi 
Zygmunt Frankiewicz.

Właścicielami firmy Flytronic są 
Grzegorz Krupa, Wojciech Szu-
miński i Piotr Postawka. Wszy-
scy są absolwentami Politechniki 
Śląskiej. Dzieło konstruktorów 
to FlyEye, lekki samolot zwia-
dowczo-patrolowy. Jak podkreśla 

głównie Amerykanie i Izraelczycy, 
FlyEye - polska, a nawet gliwicka 
myśl techniczna, śmiało z nimi 
konkuruje.

Flytronic stanowi część WB Elec-
tronics, największej polskiej pry-
watnej firmy działającej w branży 
zbrojeniowej. 
Korzystając z unijnego wsparcia, 
właściciele firmy wybudowali han-
gar z zapleczem laboratoryjno-
-biurowym na terenie gliwickiego 
lotniska, a na siedzibę firmy wy-
brali „Nowe Gliwice”. 

Dlaczego zdecydowali się, żeby 
tu pracować?  - Tu mieszkamy, 
tu się uczyliśmy i tu zostały stwo-
rzone bardzo dobre warunki do 
rozwoju firm technologicznych. W 
Gliwicach jest duża dobra uczel-
nia, znaleźliśmy odpowiednie 
miejsce na siedzibę, ważne jest 
również dla naszej działalności 
to, że możemy korzystać z lotni-
ska - tłumaczy Grzegorz Krupa.

Przez cztery lata istnienia, firma 
rozrosła się i obecnie daje zatrud-
nienie kilkudziesięciu osobom. 
Rosną także ambicje jej założy-
cieli, którzy podjęli się realizacji 
naprawdę dużego zadania. 
- Jest to projekt dofinansowany 
ze środków unijnych, w ramach 
którego mamy zbudować rodzinę 
samolotów taktycznych, pionowe-
go startu o parametrach znacznie 
przekraczających nasze aktualne 
rozwiązania - wyjaśnia Krupa.

Jak przyznaje Zygmunt Frankie-
wicz, firm, które prężnie działają i 
osiągają duże sukcesy jest w Gli-
wicach znacznie więcej, dlatego 
już teraz wiadomo, że z wyborem 
laureata przyszłorocznego Lwa 
na pewno nie będzie problemu.  

Katarzyna Klimek

Lew za samolot
Grzegorz Krupa, statuetka Lwa 
to dowód na to, że starania kon-
struktorów zostały docenione. 

- Jesteśmy dumni, że ktoś za-
uważył naszą firmę w pierwszej 
fazie rozwoju. Jesteśmy młodym 
organizmem gospodarczym, ist-
niejemy dopiero od czterech lat 
i myślę, że prawdziwe sukcesy 

są naprawdę jeszcze 
przed nami - tłu-
maczy Grzegorz 
Krupa. 

Skonstruowana przez 
gliwiczan maszyna 
spędza w powietrzu 
kilka godzin, a za-
montowane w niej 
kamery mogą obser-
wować co się dzieje 
dookoła. 
Samoloty te trafiły już do pol-
skiej armii. Oprócz przeznaczenia 
wojskowego mogą być wykorzy-
stywane również do celów cywil-
nych, monitoringu , mogą także 
pomóc policjantom w poszukiwa-
niu osób zaginionych. Samoloty 
szpiegowskie tworzyli do tej pory 

Konkurs

Wygraj Historię

Uroczysta prezentacja „Historii miasta 
Gliwice“ odbędzie się już w piątek, 
20 stycznia w Willi Caro. 

W spotkaniu, które rozpocznie 
się o godzinie 17.00, wezmą 
udział Sebastian Rosenbaum, 
tłumacz książki, redaktorzy Bo-
gusław Tracz i Damian Recław 
oraz dr Piotr Grainer dyrektor 
Archiwum Państwowego w Ka-
towicach, recenzent publikacji 
-   opowiedzą oni  o Benno Nie-
tschem i jego historii miasta.

Książka, która ukazała się w 
1886 roku (taka data widnieje 
na stronie tytułowej, faktycznie 
wydana została rok później), do 
dziś pozostaje jedynym autor-
skim zarysem dziejów miasta 
nad Kłodnicą, stanowiąc cen-
tralny punkt odniesienia lokal-
nej historiografii. 
Dopiero teraz, „Historia miasta 
Gliwice“ została wydana przez 
Muzeum w Gliwicach, po raz 
pierwszy w języku polskim.

Dla pasjonatów 
Gliwic i ich historii 
mamy konkurs, w 
którym można wygrać 
egzemplarz „Historii 
miasta Gliwice“. 

Wystarczy wysłać zdjęcie bu-
dynku, w którym nocleg spę-
dził król Jan III Sobieski pod-
czas pobytu w Gliwicach w 
1683 roku. Zwycięzcą zostanie 
autor najciekawszego zdjęcia, 
będącego zarazem prawidłową 
odpowiedzią na pytanie. Jedna 
osoba może wysłać jedno, wy-
konane przez siebie zdjęcie.

Odpowiedzi 
należy wysyłać na adres 
redakcja@gazeta-miejska.pl
do 19 stycznia.

Organizatorem konkursu jest 
Muzeum w Gliwicach oraz wy-
  dawca Gazety Miejskiej i por-
      talu 24Gliwice.pl


